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GAZETA LWOWSKA
w ycho d zi ka żd e g o  p ow szedniego dnia popołudniu

Ceny prenum eratyi
V »  Lwowie bez dorę- 

1 jec i  do Jonn . tnie*, zł 2 ‘—, kwart. 6‘—
dostawą do domu . miez. zt 2 *4 0 , kwart 7 ’—

Ma prowlacjl z przw
oyłką pocztową . . mieś, zł. 2‘40, kwart 7‘—

Sa granicą . . . .  mloa. zł. 5' — , kwart 15—

Numer telefon* 
REDAKCH I 

ADMINISTRACJI 
221-17. 

Konto PKO Lwów 
M  504.044

ADRES REDAKCJI I ADMINISTRACJI: 
LW ÓW , UL. ZIMOROWICZA 15 I. p.

Listy naiezy frankować. — Reklamacje 
‘otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych nie zwraca się.

C E N A
NUMEKU

1 0 Si.

Cany ogłoszeń:
Za 1 wiersz milimetr. (6>(t cm. szer.) w zwykłych ogłoszę* 
niach gr. ta , w nadesłanem i w neki" pgach gr. I . 
w kronice, repertuar, dział gospodarczy, paski w .tekście 
g r. za, pod nagłówkiem na pierwszej stronie zł. I -—. Za 
ledno słowo w drobnych ogłoszeniach g r. 10, kupna 
i sprzeda! słowo gr. 11, matrymonialne, korespondencie, 
piywatne słowo gr. SO, dla poszukujących pracy gr. I. 
Z ustrzeleniem  miejsc *5 prc. Zagranicz. o 10 pre urolej

PGL0MJA ZAGRANICZNA
Od czasu do czasu rozgrywa się zda 

rżenie, które zwraca uwagę na tak do3 
niosły, tak zaiwisze aktualny problem 
Polonji zagranicznej. Przed, niedaw* 
nym dopiero czasem obchodziła Folo* 
nja amerykańska dwudziestopięcio* 
letnia rocznicę pierwszego światowego 
kongresu narodowego Polski, który 
odbył siię w roku 1910 w Was-yugto* 
nie. Byt to jakby walny sejm, pi eh w* 
szy od czasów rozbiorów. Wzięli w 
nim udział delegaci Polonji amerykana 
skiej, przedstawiciele organizacyj wy* 
chodżczych oraz delegaci z kraju — 
z wszystkich trzech zaborów Struk* 
tura kongresu, temaity obrad, jak wre* 
szcie i ego cel nadały mu charakter 
ogólno*polski. Nie byl to więc tyłku 
kongres Polonji amerykańskiej, lecz 
całego Narodu. Obejmował swym za* 
sięgiem kraj mrderzysty i wychodź* 
ctwo. Był to prototyp zjazdów Pola* 
ków z zagranicy, organizowanych w 
Polsce dla zadokumentowania je Ino* 
ści narodojwoskulturainej wszystkich 
Polaków. W  oficjalnych zaproszeniach 
czytano słowa: „Celem tego kongresu 
jest omówienie obecnego położenia 
Narodu polskiego tak w Polsce jak i 
na wychodźcrwie pod wszystkiemi 
wzgięaam.'1. Miał on wypracować wy* 

tyczne dla społeczeństwa polskiego w  
jego ciężkiej walce o byt narodowy 
we wszystkich dzielnicach Polski i na 
wychodźctwife. Niezapomniana będzie 
uchwała sekcji' politycznej kongresu: 
„My Polacy mamy prawo do bytu 
samodzielnego i uważamy za swói o* 
"bowiązek dążyć do osiągnięcia nie* 
podległości politycznej dla naszej oj* 
czyzny*Polski“. Ta niepodległościowa 
rezolucja stawiała zagadnienie niepud* 
ległości niejako „na oczach świata"; 
stwierdzała prawa Polaków! i ich stałą, 
niezłomną wolę zdobycia wolności po* 
litycznej1*.

Ta rocznica przypomina nam obo* 
Wiązki wobec emigracji. Obowiązki te 
zresztą w miarę naszych sil staramy się 
wypełnić. Zwlrócić należy uwagę na 
to, że podczas ostatniej dyskusji w sej* 
irne poświęcono wiele uwagi sprawom 
Polonji zagranicznej. Nie mogły 
przejść bez wrażenia w Polsce takie 
fakty, jak wy Diuny wzrost znaczenia 
Polaków w życiu politycznem w Sta* 
nach Zjednoczonych ani szereg zja* 
zdów organizacyj zawodowych, lekar* 
skich, prawników, kupców, zastana* 
wiających się nad Sprawą współpracy 
z macierzą. N ;e mogły być pominięte 
milczeniem zdobycze Polaków na um* 
wemytetacL amerykańskich, ani też 
w.elka manifestacja polskich wartości 
moralnych z okazji odsłonięcia iw swo* 
im czasie spiżowej tablicy ku czci Ko* 
ściuszki w jednym z najstarszych uni* 
wersytetów Ameryki, uniwersytecie 
Hawara

Na odcinku szkoły polskiej zagrani* 
cą czyni się też Wiele. Możnaby czy* 
nilć jeszcze więcej przy siilniejszem, niż 
dotychczas poparciu ogółu spuieczeń* 
stwa. Wszak podsiajwiow ym warurr 
kiem zachowania środowisk polskich 
zagranicą jest posiadanie przez nie na* 
leżycie zorganizowanego szkolnictwa 
polskiego. Sprawa szkolnictwa polskie 
go jest też obecnie jednym z najważ* 
nejszych problemów naszego iwty* 
chodźctwa. Fundusz Szkolnictwa poi* 
skiego zagranicą przyczyniło się dc u* 
trzymania naszego obecnego stanu po 
siadania w zakresie szkolnici wa 
względnie do jego rozwoju. Niesie on 
przedewszystkiem pomoc materjalną 
tym terenom, na których polskość mlo

Dodatnie s k u tk i porozum ienia
polsko-niem ieckiego.

Berlin. 1 VII. (PAT.) Urzędowa „Diplo* 
matisrh Plolitisohe Karrespondenz" ogłasza 
artykuł o stosunkach polsko*niemiedkich z 
okazji wizyty polskiej marynarki, wojennej 
w Kilonji.

Ongar urzędowy podkreśla na wstępie 
zadowolenia i sympatię, 2 jaką przyjęty 
został w Niemczech piobyt marynarki poi* 
skiej oraz wrażenia wywołane złożeniem 
przez m arynarzy polskich hołdu poległym 
na wojnie żołnierzom niemieckim.

N aród niemiecki — pisze .Koresponden*
oja“ — z zadowol ni m wid^i w tej wizy. 
cie ponownie potwierdzenie faktu, c yol* 
skci.niemiecki .'kład o nieagresji nie pozo* 
stał mairtwą literą, lecz stel się czynnikiem, 
kształtującym prawdziwie na nowo sto* 
sunki niemiecko*polskie, przyczyniając się 
przez to do osiągnięcia pokoju europ ej. 
s ki ego. W  okresie zawarcia niemiecko.poh 
skiego paktu nieagresji chciano, z dziwnie 
mieszanem uczuciem niezadowolenia i nie* 
dowierzania, osądzać, a nawet potępiać w 
pewnych kołach dzieło pacyfikacji, stwo* 
rzone przez Polskę i Nie ncy. Ci, którzy 
nie byli; zdoini lub tez nie chcieli ocenić 
tego aktu pokojowi go bez uprzedzeń przy 
puszazali, że w układzie niemiedko*polskim 
widzieć należy tylko chwilowe odroczenie 
kwestyj spornych., których podniesienia w 
przyszłości oczekiwać należy z  tem wię* 
kszą pewnością. Dziś tego rodzaju rozwa* 
żania należy odrzucić jako bezpodstawne.

Porozumienie" polityczne, zawarte pi zez 
obie strony uczciwie i z dobrą wolą uzu* 
pekiion*: zostało w dziedzinie duchowo* 
kulturalnej przez wzajemne poznawanie 
kulturalnych i artystycznych wartości, 
przez podróże naukowe i turystyczne do 
Niemiec i Polski. Dowodzi to, jak dalece 
nylili się ci, którzy nie wierzyli w nowe 

kształtowanie się stosunków polsko*niemie» 
ckich

Uświadomiwszy sobie obowiązki wyni* 
kające z sąsiedztwa, oraz zdając sobie spra 
wę z konieczności zabezpieczeni! obecnego 
stanu stosunków — Polska i Niemcy ok** 
zały wolę znoziumienia nawzajem własnych

warunków polityczno » geograficznych. — 
Niemcy i Polska, pragnąc ^astąpic długo* 
letnią walkę przez produktywną współ* 
pracę, udowodniły światu, żei przy dobrej 
woli me jest niemożliwym a o prc wadzić do 
wyrównania nawet najbardziej trudnych 
spraw.

W  dalszym ciągu „Korespondencja" po* 
równuje układ polsko*niemiieok,' z osta* 
tnto zawartemi układami angielskosniemie* 
ckiemi, dowodząc, że założeniem obu ukła 
dów było wyeliminowanie wszelkich ele* 
mentów, stanowiącyoh groźbę dla strony 
trzeciej. Tego rodzaju porozumienia mo» 
żnaby osiągnąć również i na innych od* 
cinkach europejskich.

Zbrojen!a amerykańskie.
N. Jork, 1 VII. (PAT) Departament 

marynarki podpisał umowę na dosta* 
wę 60 samolotów wywiadowczych, u9 
ważanych za najlepsze w świecie, któ9 
1 ych szczegóły budowy trzymane są 
w największej tajemnicy. Koszt budo* 
wy tych aparatów wyniesie 8 I pół 
mil, ona dolarów. Samoloty te odgry* 
wały w ostatnich manewrach na Pacy9 
nku wielką rolę.

IW 0 N IC Z -Z D R 0 J
ulll odioczynek — M e n u  ktratla.

Francja chce sśe porozum ieć z Niemcami
Berlin, 1 VII. (PAT) Korespondent 

paryski „Frankfurter Ztg." uzyskał 
wywiad z przewodniczącym komisji 
spraw zagrań, senatu Berangerem na 
temat stounków francusko*niemiec* 
kich. Upinja francuska, oświadczył Bt 
ranger, tylko z powodu kryzysu we* 
wnętrznego nie mogli dotychczas bli* 
żej zaiinteresio(wiać się deklaracją kan* 
clerza Hitlera. Prawdopodobnie pre* 
miej Laval po odpowiedziach Baldwma 
i Mussoliniego zajmie wkrótce stano* 
wisko wobec programu kanclerza. Zda 
niem senatora Bciangera należy prze* 
kreślić przeszłość i przyjść do zesu- 
wleraa z sobą spornych poglądów nie* 
mieckc*francuskicli w teraźniejszości. 
Klwiestje terytorjalue po wyniku ple3 
biscytu saarskiego zostały uregulowa* 
ne. Potwierdził to wielokrotnie publi* 
czniie karclerz Hitler, oraz inmi wy* 
butni przedstawiciele trzeciej Rzeszy.

W ielkie m anevrry arm ii w ło s k ie j.
wództwa korpusu w Medjolanie — 3 dy* 
wizje piechoty i 1 dyw. alpejska, kierów* 
nik gen. broni Amantea, 3) na terenie do* 
wództwa korpusu BoLzano — 3 dyw. pie* 
chotv 2 dyw. alpejskie oraz 3 jednostki 
zmutoryzowane, kierownik gen. broni Ago, 
4) na terenie dow. korpusu Udine — 3 
dyw. piechoty, 1 dyw. alpejska i 1 dyw- 
szybka, kierownik gen. brom. Zoppi.

W  manewrach na terenie Bolzanio i Udi* 
ne wezmą udział najwyższe władze pań* 
sfwowe. W  ćwiczeniach tegorocznych u* 
czestniazyć będzie pół miljona ludzi, a w 
ćwiczeniach specjalnych 19 dywizyj. Nato* 
miast w wielkich manewrach na terenie 
korpusu Łłolzano 7 do 8 dywizyj.

Rzym. 1 VII. (PAT.) M iarodajne sfery 
wojskowe informują, że wszystkie formacje 
wojskowe odbywać będą w ciągu miesiąca 
lipca i sierpnia ćwiczenia połowę które 
zakończone zostaną manewram, dywizyj* 
nemi.

Szczególny nacisk położony będzie na 
współdziałanie pomiędzy różnemi rodzaja* 
mi broni, a zwłaszcza pomiędzy piechotą 
a airtylerją.

V  ostatnim tygodniu odbędą się spe 
ajalne ćwiczeń,*, mające charakter wiel* 
luah manewrów Wezmą w nich udział: 1) 
korpusy z Neapolu i B uri, z  udziałem je* 
dnej dywizji szybkiej. Kierować niemi bę* 
dzie gen. broni Perris. 2) na terenie do*

Ab isim js nie podda sią V' lo c h o m .
Paryż, 1 VII. (PAP) W  w ywiadzie 

z przedsitawiicielem „Matin‘a“ abis-yń* 
ski minister iwiojny Kas Mulugeta o* 
świadczył, że Ab.isynja posiada obec3 
nSb w szeregach 350.000 ludzi, a w cią* 
gu 15 do 30 dni może zmobilizować 
bez trudności 800 do 900.000 ludzi 
Tenże dziennik zamieszcza oświadczę* 
nia cesarza Abnsynji, który powie* 
cfział, że jeżeli Włochy mają nadzieję 
uzyskać mandat nad AWsynją, to się 
mylą Nawet gdyby Abisynja musiała 
być kiedyś pod mandatem, to manda* 
tarjuszem w żadnym razie nie będą 
Włochy.

Londyn, 1 VII. (PAT) Korespon*

dent „Sunday limes" donosi, z Addis 
Abeba, iż cesarz abisyński oświadczył, 
że usiłqv,ania rządu abiSyńskiego za* 
kupienia broni w niektórych pań* 
stwach europejskich zostały w ciągu 
ostatnich kilku tygodni udaremnione. 
W  “zeregu wj^adków zatrzymano w 
portach transporty brom, za którą 
rząd abisyński już zapłacił. Jesteśmy 
narodem pasterskim i rolniczym bez 
żadnych zasobów, oświadczył cesarz, 
i musimy zagranicą zakupywać kara* 
bliny i armaty, by nas" żołnierze nie 
szli do iwialki uzbrojeni jedynie w mie* 
cze i dzidy.

dego pokolenia z uiwtagi na niedosta* 
teczną ilość szkół, jest zagrożona.

Pewne niedomogi wildoczne są nato* 
miast w dziedzinie współpracy gospo* 
darczej. Tu musi być opracowany 
czemprędzej jakiś bilans. Zasady ta* 
kiej współpracy muszą być oparte o 
ścisły rachunek. Będzije to wówczas

możlifwem, gdy polski wychoc.zca bę* 
dait pionierem naszej ekspansji i od 
wrotnie, gdy kraj będzie odbiorcą jego 
produkcji. Do tego ideału należy dą* 
żyć. W pewnym stopniu czasy poli* 
tyki reglamentacyjiiej w handlu mogą 
ułatwić zbliżenie się do tego celu.

Gd.

Nie mamy powodu wątpić w szczerość 
tych zobowiązań. Szczególną iwiartość 
posiada fakt, że rząd Rzeszy trwa 
przy pakcie Locarna. Rząd francuski 
postara się rozprószyć obawy Nie* 
miec, jakoby pakt locarneńsid mógł 
być ograniczony w swej skuteczności 
przez układ franr.usko*sowiecki. Sena* 
tor Beranger dobrze rozumie stanowi* 
sko Niemiec wobec francuskiego sy* 
stemu paktów rwzajemnej pomocy. Jer-t 
zrozumiiałe, że rząd Rzeszy obawia się 
możliwości wciągnięcia go w wojnę, z 
którą Niemcy nie chcą mieć nic współ 
nego. Nie mało jest również polity* 
ków francuskich, którzy do dziSiej* 
szej pakromanji odnoszą saę z miesza9 
nemu uczuciami. Rófwmież kwe9tja 
austrjacka nie powinna, zdaniem sena* 
tora, przedstawiać nitprzezwycdężo* 
nvch trudności. Przywódcy Niemiec 
mogą domagać się dla siebie AustLji. 
Nz uwagę koTespomdcnta, że rząd Rze 
szy żąda tylko prawa samostanowie* 
nia dla Niemców austrjackich, Beran9 
ger zaznaczył, że nie możnaby się temu 
sprzeciwie. \ Ibecnie musi chodzić o 
znalezienie formuły, która przy utrzy* 
maniu stanu teryrorjalnego mogłaby 
zadość uczynić prawu samostanowie* 
nia dla ludności niem eckiiej w Austrji.

11 kt, że Niemcy I Polska porożu* 
miały się z sobą na drodze bezpośired* 
niej może być przez stronę francuską 
przyjęty z zadowoleniem tem bardziej, 
że w sojuszu francuskc«polsk>m nic się 
nie zmi enilo.

W  dziedzinie zbrojeń, zdaniem se* 
natora, możlirwa jest zgoda tylko na 
podstawie obustronnej swobody dzia* 
łania. Francja gotowa; jest przystąpić 
do objektywnego rozpatrzenia propo* 
zycyj niemieckich w tej dziedzinie. Be 
ranger uznaje istotną ważność faktu 
poszanowania przez rząd Rzeszy stre* 
fy zdemilitaryzowanej. Nie wierzy on 
jednak w możliwość zawarcia Locarna 
lotniczego, o ile nie uda się osiągnąć 
zgody w kjWestjach naddunajskich i 
innych. Zawarcie wszystkich tych u* 
kładów stwarza wedle Berangera pod* 
stawy, na których będzie można o* 
przeć pokój oraz istotną współpracę 
między Francją i Niemcami.

HAMBURG POD W O DĄ.
Hamburg, 1 VII. (PA J) Burza, któ

ra przeszła onegdaj nad Hamburgiem 
r okolicą, wyrządziła poważne szkody. 
O rozmiarze spustoszeń świadczy fakt, 
że w samym Hamburgu zaalarmowa* 
no iw' ofągu 6 godzin straż pożarną 350 
razy. \% wielu dzielnicach zatopione 
zostały piwnice w wielu domach lała 
się woda ze strychów na klatki scho* 
dowe. Na ulicach i w parkach widać 
wiele drzew, wyrwanych z korzeniami.
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Wiadomości bieżące.
Poniedziałek1

I ip c a  193S

Niegosławy 
Jutro; Nawiedz. NMP. 

Wschód słońca 3'18 
Zachód „ 20'1

TEATR WIELKI.
Poniedziałek godz. 20 „Szkołą^ podatni* 

ków".

TEATR ROZMAITOŚCI.
Dziś nieczynny.
W torek godz. 20 „Szkoła podatników".

KINOTEATRY.
APOiLLO: „Frasouita .
A TLA N TIC : „Harmonja".
C A S IN O : „Noce wiedeńskie". 
CHIM ERA: „Miasto pod terrorem". 
COLOSSEUM : „Koci pazur" z H arry

Lloydem i rewja .Rozkoszne dzieciaki". 
KOPERNIK: „Upadek donżuana". 
M ARYSIEŃKA: „Nocne życie bogów", 

oraz „Dobra wróżka".
M U ZA : „Ludzie w bieli".
PAŁACE: „Nieuchwytny człowiek" —

tCzłowiek bez twarzy).
PA N : ,,Nie chcę wiedzieć kim jesteś". 
PAX: „Golgota".
RAJ: „ABC miłości" z Dymszą i Kru* 

kowskim.
STYLOWY: „Hanka" oraz rewja.
SW IT: „Kawalkada".
U CIECH A ; „Tajemnica ekspresu Nr. 6“ 

oraz rewja.

— Teatr Wielki. Dziś o godzinie 20*tej 
„Szkoła podatników" komedja Berra i 
Verneuila. Reżyserja Bronisława Dąbrów* 
skiego.

Jutro „Szkoła podatników".
— Teatr Rozmaitości nieczynny.

KOMUNIKATY.
— Zmiany w taryfie tramwajowej. Dy*

rekoja MKE. zawiadamia, że w myśl u* 
chwały Zarządu Miejskiego, z dniem 1 bm. 
1) zostaną wprowadzone bilety odcinkowe, 
upoważniające do przejazdu odcinka, mię* 
dzy 5*ma przystankami po cenie 15 gr. Bi* 
lety te będą sprzedawane w godzinach od 
Samej rano do ukończenia ruchu. 2) Waż* 
ność biletów 10*razowyoh zostanie prze* 
dłużona na przeciąg jednego miesiąca od 
daty zakupienia. 3) zostaną wprowadzone 
bidety dla dzieci w wieku od 3*oh do 7 lat 
po cenie 10 gr. za bilet wprost i 15 gr. za 
bilet do przesiadania. Z bezpłatnych prze* 
jazdów będą mogły korzystać tylko dzieci 
do lat 3*ch trzymane na ręlkach pasaże* 
rów. 4) W ażność biletów mies. na 60 prze* 
jazdów  zostanie rozszerzona na dowolną 
ilość przejazdów dziennie w granicach 
kontyngentu miesięcznego. Niezmienione 
natomiast pozostają: Bilety normalne po
cenie 25 gr. na odcinki dłuższe, jak odci* 
nek między 5 przystankami. Bilety do prze 
siadania po cenie 30 gr., bilety poranne 
ulg. (do godz. 7.15 rano) po cenie 15 gr., 
b ilety powrotne po cenie 30 gr. Bilety za 
bagaż 15 gr. Bilety na 10 przejazdów 
w prost po cenie 2 zł., z przesiad. po cenie 
2.40 z tern, że ważność tych biletów prze* 
dłużą się na okres jednego miesiąca od 
daty zakupienia. Karty mies. do nieogr. 
ilości przejazdów po cenie 20 zł. i bilety 
mies. szkolne po cenie 4.50 zl.

KRONIKA MIEJSKA.
Dotychczasowy kierownik Oddziału 

politycznego w Wydziale społeczno** 
politycznym Urzędu Wojewódzkiego 
Lwowskiego radca Izydor Wagner, zo 
stal przeniesiony do Sanoka na stano** 
Wiisko starosty powiatowego ii w dniu 
dzisiejszym objął urzędowanie. Do** 
tychczasowy starosta powiatowy w Sa 
noku dr. Skwarczyński przeszedł w 
Stan spoczynku.

Zjazd pracowników miejskich. One** 
gdaj obradolwał we Lwowie przez 2 
dni walny zjazd delegatów Zrzeszenia 
Związków Zawodowych pracowników 
miejskich Rzplitej z udziałem jakich 
100 delegatów z 52 miast. Na otwarcie 
zjazdu w sali obrad Rady miejskiej 
przybyli przedstawiciele władz i pre* 
zydjum miasta. Na wstępie prezes za* 
rządu centralnego Krukowski złożył 
hołd pamięci Marszałka Piłsudskiego. 
Przewodniczącym zjazdu wybrano p. 
Pawluka ze Lwtowa. Po uroczystej in* 
auguracji zgłoszono szereg referatów. 
Popołudniu obrady toczyły się w ko* 
misjach. W  niedzielę zjazd uchwalił 
odpowiednie rezolucje w sprawie sy** 
tuacji prawnej d materjalnej pracowni* 
kó|W miejskich, poczerń nastąpiło tam* 
knięcie obrad.

Zakończenie kursu studjum uzupeb 
niającego dyplomatycznego na U. J.K. 
W  dniu 27 ub. m. odbyła się w auli 
U. J. K. skromna lecz podniosła uro* 
czystość zakończenia trzeciego zkolel 
kursu studjum uzupełniającego dyplo* 
maty czn ego. W  obecności rektora 
prof. Czekanowskiego, założyciel i kie 
równik studjum dziekan prof. dr. Ehr* 
lich (wygłosił przemówienie pożegnał*

_ Jak rozwiązać fatalna sytuacja drogowa.
Pod przewodnictwem dyr. inż. Hla* 

ski odbyło się posiedzenie wydziału 
wykonawczego Lwowskiego Okr. Ligi 
Drogowej. Na posiedzeniu tern oma* 
wiiano rezolucje i przebieg walnego 
zjazdu L. D. w Warszawie W  zwią* 
zku z tern postano wdano wszcząć na 
całym terenie okręgu akcję zmierzającą 
do budowania przez ludność odcin* 
ków dróg podczas święta pracy. Ce* 
Iem zaznajomienia poszczególnych Od 
działów z prz,eprowadzonemi wynika* 
mi, osiągniętemi podczas święta pracy, 
postanowiono urządzić iwycieczkę na 
dzień święta pracy, którą organizuje 
w okolicach Rymanowa p. Jan Po* 
tocki.

Zarząd Ligi Drogowej zawiadamia, 
że w dniu 3 bm. o godz. 18.30 w Poi. 
Toiw. Poliitechnicznem przy ul, Zimo* 
rowicza 1. 9 odbędzie się zebranie dys 
kusyjne na aktualny temat: „Czy ma* 
my budować nowe drogi, czy też u* 
nowocześniać istniejące11. Referat spra 
wozdawczy wygłosił inż. L. Ciecha* 
nowicz, poczem nastąpiła dyskusja, w 
której został zapewniony udział wy* 
bitnych fachowców naszego okręgu. 
Ze względu na ważność tematu, tyczą* 
cego się kardynalnych podstaw poi* 
skiej polityki* drogowej, uprasza się 
członków Ligi o jak najliczniejszy 
udział.

Za k o ń c ze n ie  k ry zy s u  politycznego
w e  Fran c ji.

Paryż. 1 VII. (PAT.) Zamknięcie sesji 
parlamentarnej jest jednocześnie, jak to 
przyznają w kołach politycznych, zamienię* 
cień- kryzysu politycznego, jaki powstał z 
chwilą obalenia rządu Flandina. Premjero* 
wi Layalowi udało się przezwyciężyć trud* 
ności parlamentarne, które wydawały się 
nie do przełamania. Uzyskał on od obu 
izb szerokie pełnomocnictwa, które wyko*

1 rzystał po raz pierwszy w momentach prze 
1 wleikania się dyskusji, zaczynającej zagra* 

żać dziełu naprawy. Tern tłumaczą sobie 
przyspieszenie zamknięcia sesji parlamen* 
tarnej. Pełnomocnictwa w zakresie uzdro* 
wienia finansowego będą wykorzystane 
przez rząd w okresie feryj parlamenetar* 
nyon.

Spisek antysow iecki na Bałkanach.
Bukareszt, 1 VII. (PAT) Dziennik 

„Credinta" donosi ze Stambułu o wy* 
kryciu spisku antysowieckiego emi* 
grantów rosyjskich. Emigranci przygo* 
towywali powstanie na Kaukazie. Po* 
li-cja turecka dokonała wielu areszto*

wań. Ponieważ organizacja była roz* 
gałęziona we wszystkich państwach 
bałkańskich, rząd sowiecki będzie m* 
terwenjować u rządów tych państw 
celem wydania spiskowców.

P rze d  50-leinim  jubileuszem  Echa-M acierzy w e  L w o w ie .
Jedno z naj starszy oh Towarzystw 

śpiewaczych „Echo Macierz" we Lwo* 
wie obchodzi w niedługim czasie 50* 
letni jubileusz siwego istnienia.

Powołany komitet ściślejszy pod 
przewodnictwem starosty Wrześniów* 
skiego, jednego z założycieli „Echa11, 
pracuje od szeregu miesięcy, aby uro* 
czystości tej nadać odpowiednie ramy.

Rozpisany przez „Echo*Macierz“ 
konkurs na pieśni chóralne dał nad* 
spodziewane wyniki. Nadesłano już 
kilkadziesiąt bardzo cennych prac, a 
na żądanie kilkunastu kompozytorów 
przedłużono termin konkursu do 15 
bm. Uproszono kilku wybitnych mu* 
zyków na członków jury, którzy na* 
tychmiasjt przystąpią do oceny prac 

konkursowych.
W  skład jury wchodzą: dr. Adam

Sołtys, prof. dr. ks. Michał Wyszyń*

ski, dr. Sejwieryn Barbag, kpt. Franci* 
szek Usarz, prezes i dyr. Jerzy Ko* 
łączkowski dyrygent „Echa11.

W  ramach uroczystości jubileuszo* 
wych odbędzie się poświęcenie i od* 
słonięcie pomnika śp. Jana Galla, zna* 
komitego pieśniarza, b. ,dyrektora „E* 
cha". --------- I-------------  i—  —

Projekt pomnika opracowuje prof. 
dr. Osiński, b. wiceprezes „Echa“. Ko* 
mitet uprosił p. Walerego Włodzimir* 
skiego, wielkiego przyjaciela Tow. mu 
zycznych, by u Zarządu miasta <wy* 
jednał odpowiednie miejsce pod pom* 
nik na cmentarzu łyczakowskim. Rów 
nocześme komitet czyni starania o po* 
Z w olen ie  na zbiórkę na budowę pom* 
nika wśród towarzystw muzycznych i 
przyjaciół muzyki w całym kraju. Po* 
myślne załatwienie tej sprawy nie ulega 
wątpliwości.

ne do studentów studjum, poczem pe» 
przemówieniu stud. Wanczyckiego, któ 
ry złożył władzom uniwersyteckim, 
kierownikowi studjum, wszystkim pro 
fesiorom i' wykładowcom podziękojwa* 
nie w imieniu studentów, — rozdał 
dyplomy ukończenia studjum, które 
otrzymali: Gumicz, Huryn, Kaźmiero* 
wicz, Klink, mgr. Kostecki, Kozielew* 
ski, Kusińsika, mgr. Linder, Lis, Nie* 
duszyński, Martynowicz, mgr. Mątwi* 
jowski, Płafwtski, Postępska, Stefański, 
Stenzlówna, Sohn, Szeremeth, Wań* 
czycki, Worth i Żuławski.

Uwagę przechodniów ulicy Akade* 
mickiej zwraca od od kilku dni, wysta 
wiony w oknie cukierni Zaleskiego, 
duży blok marmurowy z popiersiem 
śp. Marszalka Piłsudskiego. Jest to 
nagroda przechodnia Oddziału Lwów* 
skiego Związku Dziennikarzy Sporto* 
wych R. P., ufundowana dla uczczenia 
pamięci Marszałka Józefa Piłsudskie* 
go, Nagroda ta przyznaną zostanie 
corocznie za najlepszy wynik orgami* 
zacyjnostechniczny w zakresie wyoho* 
wania fizycznego, przysposobienia 
wojskowego i sportu, uzyskany na te* 
renie Lwowla. Tern samem będą mogli 
ją uzyskać również zasłużeni działa* 
cze i organizacje w zakresie wf. i pw. 
oraz sportu. Efektowne wykonanie 
nagrody jest dziełem f*my kamieniar* 
skiej Henryk Perier, Lwów, ul. Ple* 
karska 97.

Nowy kurs szybowcowy. Wobec 
licznych zapytań, Okręg Wojewódzki 
LOPP we Lwowie wyjaśnia, że nowy 
kurs nauki latania na szybowcach roz* 
pocznie się dnia 10 Lipca br. Kandy*

HISZPANJA ZAKUPIŁA RWD 9.
Madryt, 1 VII. (PAT) Do Madrytu 

przybył kpt. Ordanez na polskiej a* 
wionetce RWD 9, zakupionej przez 
rząd hiszpański w Polsce.

ZACIĄG DO ARMJI USA.
Waszyngton, 1 VII. (PAT) Na te* 

renie Stanów Zjedn. rozpoczął Się dziś 
zaciąg ochotniczy do armji lądowej i 
floty. Zaciąg ma na celu powiększenie 
efektywów, na co kongres przeznaczył 
860 miljonów dolarów. Biura werbun* 
kowe mają dokonać zaciągu 47.000 lu* 
dzi do armji lądowej ,i 11.000 do floty.

daci na pilotów szybowcowych po* 
winni się zgłosić tegoż dnia w Kierów 
nictwie Szkoły Szybowcowej w  Czer* 
wionym Kamiijeniu. Kurs będzie trwać 
do końca lipca, loty odbywać się będą 
codziennie tak, że uczniowie muszą 
mieszkać na miejscu. Utrzymanie w 
Czerwonym Kamieniu jest bardzo ta* 
nie — dziennie kosztuje do 2 zł. Ab* 
solwenci tego kursu otrzymają dyplo* 
my pilotów szybowcowych kat. B, na 
podstawie .których będą mogli być 
przyjęci do (wiyższych szkół szybów* 
cowych, gdzie będą mogli zdobyć naj* 
wyższą kategorję pilota szybowcowe* 
go tj. kat. C. Zgłoszenia na kurs przyj 
muje oraz bliższych informacyj udzie* 
la Okręg Wojewódzki LOPP we Lwo 
wie, ul. Podlewskiego 1, tel. 285—00.

Gdzie stanie pomnik •1 
Marszałka Piłsudskiego 

we Lwowie.
W  sali ratusza odbyło się posliedze* 

nie komisji artystycznej Obywatelskie 
go Komitetu Budowy Pomnika Mar* 
szałka Piłsudskiego pod przewodnie* 
twem prof. dr. Minkiewicza. Uchwa* 
łono warunki konkursu muzycznego, 
które referował prof. Chybiński, oraz 
warunki konkursu na medal, zrefero* 
wane przez prof. Harlanda z tem, że 
wnioski te mają być przedłożone pre* 
zydento-wi miasta,

Inż. Czerny zreferował sprawę poro 
nika. Komisja wyboru miejsca pod bu* 
dolwę pomnika przyszła z trzema pro* 
pozycjami: na stoku Cytadeli przy ul. 
Pełczyńskiej, na Wałach Gubernator* 
skich z osią z ul. Ruskiej (po zburzę* 
niu starego budynku gimnazjum Szaj* 
nochy), oraz w parku Kościuszki

Dyr. Czołowski wysunął wniosek 
postawienia pomnika na pl. św. Du* 
cha po zburzeniu kamienicy, mieszczą* 
cej Kawiarnię wiedeńską. Wniosek ten 
poparł prof. Chwistek oraz konserwa* 
tor Homung.

W  toku szczegółowej i ożywionej 
dyskusji jednomyślnie zajęto stanowi* 
sko, że plac przed Uniwersytetem na* 
leży pominąć, a natomiast wziąć pod 
uwagę jako trzecią alternatywę pl. św. 
Ducha.

W  rezultacie uchwalono przy roz* 
pływaniu konKursu wziąć pod uwagę 
trzy miejsca: stok Cytadeli, Wały gu* 
bernatorskie z pewną jednak swobo* 
dą o ile chodzi o ścisły wybór miejsca, 
oraz plac św. Ducha.

Powrót „Burzy" I „Wichru".
G dynia. 1 VII. (PAT.) Kontrtorpedowce 

ORP. „Buirza" i „Wicher" pod dowódz> 
twem komandora Frankowskiego powróci* 
ły  z Kilonji.

Giełda z  dm a 1 1ipca.
L W £W  — _ GIEŁD A PIENIĘŻNA.

Żywe obroty w dewizie "LonFyn z ł . 
skromne obroty  w dewizie Paryż i Praga, 
przy tendencji spokojnej. D olar około zł. 
5.25 i pół.

LWÓW -  GIEŁDA Z B 0 2 0 W A .
N a Giełdzie transakcje w pszenicy, jęaz- 

mieniu, otrębach, mące i siemieniu kono* 
pnem. Wszystkie artykuły zniżkują w ce, 
nie. Tendencja wybitnie zniżkowa, uspO= 
sobienie słabe. Pszenica jednol. 15.50—
15.75, 17—17.25, zbiór. 14.75—15, 1625—
16.50, żyto jednol. 1225—12.50, 14.25—
14.50, zbiór. 11.75—12, 13.75—14, jęczmień 
jednol. 12—12, przemiał. 11.50—11.75, 13.50 
—13.75, owies jednol. niezadeszcz. 15.50— 
16 17.50—18, jednol. lekko zad. 15—15.25, 
17.25—17.50, zbiór, lekko zad. 14.50—14.75
16.75—17, jednol ^ad. 14.25—14.50, 16.50- -
16.75, zbiór. zad. 14— 1425. 16.25—16.50, 
kukurudza kraj. 18—19, groch Viotoria 35 
—40, pół Vikto,ria 27—31, polny 20—23, 
zielony 23—25, Folgera 25—28, bobik 13.50 
—14, wyka czarna 23—24, szara 21—22, 
hreczka przemiałowa 1630—16.75, proso 
krajowe 19—20, mąka pszenna gat. I—A  
29 5 0 -3 0  I—B 27.50-28, 31.50-32, I - C
25.50—26,’ 30-30.50. I - D  24.75—25.25,
28.50—29. I—E 28.5C—29, I I - A  22.50—23, 
II—C 23—23,25, 28-28.50, II—D 2150-- 
22, 26.50-27, II—E 21-21.50, 25.50-26, 
I I—F 19.50-20, 2430—25, I I - G  19—
19.50, 2 1 -2 1 3 0  III—A  14.50-15, 1 6 3 0 -  
17, III—B ' 12—12.50, 12 30—13, razowa
17.50—18, 22—22.50, żytnia I. gat. do 55 
pre. 21.50—22, 25.75—26.75, 65 pre. 21—
21.50, 24.50—24.75, II. gat. sitk. 70 pre.
14.75—15.25, 17.25—17.75, razowa 95 pre.
16.75—1725, pośl. ponad 70 pre. 13—13.50, 
otręby żytnie 6—6.25, 650—6.75, pszenne 
grube 6.50—6.75, średnie 6—625, 7.75—8, 
miałkie 8—825, jęczmienna grubsza 6— 
6.25, 750—8, kasza jęczmienna grubsza 24 
—25, pęcak 23—24. Inne kursy niezmienio* 
ne.

WARSZAWA — GIEŁDA PIEN IĘ2NA
Dewizy: Belgja 89.40, Berlin 213, Holan* 

dja 360.25, Londyn 26.04 N. Jork  kabel 
527 3/8, Paryż 34.97, Praga 22.13, Sztok* 
holm  134.35, Szwajcarja 173.10, W łochy 
43.80. Papiery państwowe: 5 pre. poż. kon* 
wersyjna 67 1/4, 6 pre. poż. doi. 81, 4 pre, 
poż. doi. 52, 7 pre poż. stabiliz. 66 1/2.
Akcje: Bank Polski 89 3/4, Starachowice
34.50, Lilpop 9.50. Dolar w obrotach pry* 
watnych 526 i pół.

Temperatura we Lwowie wynosiła 
dziś o godz. 7 Tano +18.1 ciśn. atm. 
735.89. O godz. 13+ej -temp. +17.1 
ciśn. atm. 736.28. Wczoraj wieczorem 
o godz. 21*ej temp. +17.8 ciśn. atm.
-TZA OT



„GAZETA LWOWSKA" Nr. 147 z dnia 2 Lipca 1955 r. 3

POTOP W  JAPONJI
Tokio, 1 VII. (PAT) Południowa 

wyspa Kju*Sziu została nawiedzona 
wczoraj przez burzę, której to warzy* 
szyła niezwykle silna ulewa, jakiej nie 
pamiętają od 33 lat. O świcie burza 
przeszła nad zachodnią częścią Japo* 
nji. Najwięcej ucierpiało miasto Kjoto 
i  okolice, gdzie opad wyniósł 260 m/m. 
-8 rzek wystąpiło z brzegów, zalewając 
12.000 domów i znosząc 32 mosty. 8 
osób utonęło. 1700 dzieci w wieku 
szkolnym wywieziono z zagrożonych 
miejscowości samochodami ciężarowy* 
mi. Wojsko bierze udział w akcji ra* 
tunkowej. W  Osaka 60.000 domów 
ucierpiało wskutek powodzi.. 165 do* 
mów zostało zniesionych a 20.000 stoi 
pod wodą. Woda zniosła 20 mostów.

14 OSÓB SPŁONĘŁO ŻYWCEM.
Casablanca, 1 VII. (PAT) Straszny 

wypadek samochodowy wydarzył się 
koło miejscowości Khemisset. Auto* 
kar komunikacji międzymiastowej na 
trasie Rabat--Meknes z niewiado* 
mych przyczyn przewrócił się i stanął 
w płomieniach, 14 osób spłonęło żyw* 
cem, 7 zostało ciężko poparzonych.

IKAROWY LOT.
Moskwa, 1 VII. (PAT) Lotnik San* 

firow skoczył z samolotu z wysokości 
2.500 m, mając przymocowane specjał* 
nie skonstruowane skrzydła. Na wy* 
sokosci 400 m odczepił on skrzydła, lą 
dując przy pomocy spadochronu.

M ILJARDOW Y DEFICY1.
Londyn. 1 VII. (PAT.) Wczoraj zam* 

knię ty  został w Stanach Zjednoczonych 
Tok budżetowy. Skarb amerykański wytka* 
żuje deficyt budżetowy w sumie 3 i pół 
uiiijarda dolarów. Deficyt ten j cst mniej* 
szy jtd n ak  od preliminowanego, który wy* 
nosi 4.S69 milj. doi Budżet na rok  1936 
przewiduje w wydatkach sumę 8.520 milj. 
doi., zaś w dochodach 3.992 milj. doi. — 
Preliminowany deficyt wynosi 4.528 milj. 
dolarów

W YPADKI I KATASTROFY.
Kalkutta. 1 VII (PAT.J W  kopalni wę» 

.gla pnd Bagdidi ydairzyla się ubiegłej 
nocy katastrofa. W  pewnej chwili nastąpił 
silny wytbuich, który spowodował śmierć 4 
górników. Gdy inni robotnicy podążyli do 
wyjścia rozległa się druga silniejsza fcks* 
plozja, w której 12 górników zostało żabi* 
tych, a 23 rannych.

Casablanca. 1 VII. (PAT.) Wczoraj mię* 
■dzy Rabatem a Meknes (Marokkio) wyda* 
rzyła się katastrofa autobusowa. Autobus 
wiozący 20 pasażerów wpadł z dużą szyb* 
kością nr przechodzącą przez szosę_ krowę. 
Samochód przewrócił się do rowu. 12 osób 
zostało zabitych, 8 ciężko rannych.

Bukareszt. 1 VII. (PAT.) Na przejeździe 
kolejowymi pod  Piatra*OIt pociąg najechał 
n a  autobus, wiozący robotników. 5 osób 
zostało zabitych.

Szanghaj. 1 VII. (PAT.) W  koncesji mię 
dzynarc dowej w Szanghaju wybuch! po* 
ż a r  w fabryce Ogni sztucznych. 15 osób 
zostało zabitych, 75 rannych. Fabryka zo* 
stała całkowicie zniszczona.

P . Prezydent Rzplitej
W  dmu Święta Moiza tj. 29 bm. P. 

Prezydent Rzplitej wygłosił o godz. 
12*tej przez radjo następujące przemó 
wtienie:

Kiedy v  roku ubiegłym statek szkol 
ny „Dar Pomorza*1 znalazł się już na 
pełnem morzu w Swej podróży dokoła 
świata, słałem życzenia dla garstki 
młodych, która na jego pokładzie spo 
sobiła się, by pracę swego życia po* 
święcić służbie na morzu. Było jakby 
ziarno, z którego kwiat wyrasta w 
tym statku, co pod polską banderą 
krył myśl o braniu morza we władanie 
i  niosąc za soLą przez dalekie prze* 
strzenie tęsknot bliskich, zostawi©* 
nych w zacisznych domach ojczyzny, 
tęsknotę i dumę, że polską banderą 
sposobią się młodzi do wielkiej służ* 
by. W  białym statku szkolnym był 
jakby symbol, jak z małej ludzkiej rze 
czy wielkie powstają. Z małą przecież 
nasz nieśmiertelny wódz Marszałek 
Piłsudski wyruszył ongiś garstką mło* 1 
dych i tęsknotę swoją przekuł w wdel* 
ką polską armję.

Dorocznym zwyczajem obchodzimy 
dziś Święto Morza. W  całym kraju 
myśli wybiegają ku temu oknu na 
świat, którem jest nasze wybrzeże. Ob* 
chodzimy dzień w roku jeden poświę* 
eony radości i dumaniom o tej naszej 
granicy, która nam nolw.e horyzonty 
stwarza. Rok rocznie mierzymy wysi*

o znaczeni u morza.
łek społeczeństwa w przystosowaniu 
wybrzeża do prężności wielomiljono* 
wego narodu, liczymy wzrost pojem* 
nośd. naszej floty, szukamy dróg, po 
■których okręty polskie docierają. W  
pracy tej na morzu fwtiele mamy do 
odrobienia, aby wyrównać wiekowe 
zaległości. Daleko nam jeszcze do te* 
go, aby narówni z innemi państwami 
czerpać korzyści z handlu zamorskie* 
go, by polska flota handlowa mogła 
w większej mierze obsłużyć własne po 
rrzeby, nie mówiąc już o obsługiwaniu 
obcych, z czego inne państwa czerpią 
wielkie dochody. Pamiętać wciąż mu* 
simy, że miljony Polaków, przebywa* 
jących na obczyźnie, powiinne stać się 
odbiorcami polskich towarów i wią* 
zać stosunki handlowe Polski z kraja* 
mi, w których znalazły gościnę. W 
pracy tej naszej na morzu trzeba mie* 
rzyć siły na zamiary. To też gdy szu* 

! kamy, jakie uczuoia powinny wypeł' 
' niiać nas wszystkich obywateli Rzeczy* 

pospolitej (wi dniu święta, które do* 
rocznym zwyczajem morzu poświęca* 
my, to chcielibyśmy, aby były one ta* 
kie jak u tych młodych, co z wiarą 
ii durną na statku szkolnym w świat 
ruszają pełnić wielką służbę.

W  Święto Morza zespólmy się w 
tem uczuciu, by w pracy codziennej 
przekujwiać je następnie w czyn

Sport i W ychowanie Fizyc zn e .
MECZE I,IGO WE.

G arbarnio—Ruch 1:1 (0:0).
Legja—Śląsk 5:4 (2:2). Początkowo gra 

zupełnie równorzędna, następnie zaznacza 
się coraz większa przewaga Legji, k tóra w 
drugiej połowie prowadzi już 5:2. Pod ko* 
nieć Śląsk dochodzi do głosu i znacznie 
poprawia wynik na swioją korzyść.

Tracimy rekordy. Słynna amerykańska 
lekkoatletka Steyenson ustanowiło nowy 
światowy rekord w biegu na 100 m, osią* 
gając czas 11:6. Poprzedni rekord należał 
do Walasiewiczówny i wynosił 11:7.

* * *
O mistrzostwo Ligi okr. rozegrano wczo* 

raj następujące spotkania: U kraina—Polo* 
nia (Przemyśl) 4:1 (4 1) Czarni—Pogoń IB 
1:1 (0:0). Prowadzenie dla Czarnych uzy* 
skał Niemiec, wyrównał dla Pogoni Ma* 
tyas I. z wiolnego. Gra obustronnie b. ostra 
Ognisko—Lech ja 5:1 (2:0). Sensacyjne, lecz 
w zupełności zasłużone zwycięstwo gospo. 
darzy.

Stan tabeli mistrzostw Ligi okr. 1) Czar* 
ni, 2) Lecbja. 3) Hasmonea, 4) Polonia, 
5) Pogoń IB, 6) Ognisko, 7) Czuwaj, 8) 
Resovia, 9) Drugi Sokół, lu) Ukraina.

Pływackie mistrzostwa okręgu lwowskie* 
go na Żelaznej W odzie: W  ogólnej punk* 
tacji po dwóch dniach prowadzi Pogoń 
531 pkt., 2) Hasmonea 284 pkt., 3) Czarn. 
165 pkt. Mistrzostwa zakończone zostaną 
w dniach 3 i 4 bm.

Czwarty etap wyścigu kolarskiego do 
„Polskiego Moiza** rozegrany na trasie 
G dynia—Starogard, zakończył się zwvci|* 
stwem Lipińskiego' w czasie 4.44:38.5. Dal* 
sze miejsca zajęli: Kiełbasa, Ignasiak.

W  W arszawie odbyły się mistrzostwa 
Polski w szabli. Tytuł mistrza Polski zdo* 
był lept. Segda, odnosząr 7 zwycięstw, wi* 
cemistrzem Polski został kpt. Dobrowiol* 
ski, 3) kpt. Suski', 4) Frantz (Lwowski 
Klub Szermierzy).

W  finale ogólnopolskiego turnieju teni. 
suwego Ksawery Tłoczyński pokonał w 
grze pojedynczej Skotlickiegc 6:3, 6:0. W  
grze podwójnej pierwsze miejsce zajęła 
para lwowska Zakrzewski' — Bystrzanow* 
ski.

BURZA W  POWIECIE TARNÓW* 
SKIM.

Tarnów, 1 VII. (PAT) Nad częścią 
powiatu tarnowskiego przeszła silna 
burza, połączona z huraganem, która 
zniszczyła przeszło 100 budynków mie 
szkalnych i gospodarczych, niszcząc 
stodoły, napełnione sianem, i zrywając 
dachy. Sady i) okoliczne lasy zostały 
w znacznej części zniszczone. Wicie 
drzew wyrwanych zostało z korzenia* 
mi. Szkody materjalne są bardzo zna* 
czne.

Program radjowy,
W torek, 2 lipca.

Lwów. G odz. 6.30: Audycja poranna.
lil.57: Sygnał czasu. 12.05: Dziennik połu  
dniowy. 12.15: Orkiestra salonowa. 13.35: 
Płyty. 15.15: Giełda. 15.30: Koncert soli* 
stów. 16; Skrzynka PKO. 16 15: Płyty.
16.50: Odcinek prozy. 17: Koncert. 18: Po* 
gadanka przyrodnicza. 18.15; A udycja m u
zyczna. 18.30: Skrzynka techniczna. 18.45 
Trio salonowe. 19.15: Koncert reklamowy. 
19.30; Recital skrzypcowy. 19.50: Pogadan
ka aktualna 20: Odczyt. 20.10: Audycj'a 
muzyczi.c.słowna. 20.45: Dziennik wieczór 
ny. 21: „Główna wygrana" operetka. 22: 
Płyty 22.j 0: W iad. sport, 22.40: Radjoka* 
barer z płyt.

Dem onstracja lewicy w e  Francji.
Paryż, 1 VII. (PAT) Dzesięć wiel* 

kiich srronnictjwf politycznych i organi* 
zacyj urządza w dniu 14 lipca br. w 
całej Francji olbrzymią demonstrancję 
republikańską Organizatorami tej de* 
monstranch są komuniści, socjaliści, 
SFIO, socjaliści Francji, neo*socjaliści, 
socjaliści francuscy, republikanie so* 
cjaliści i  t. d. .

Specjalnie utworzony komitet, liczą* 
cy 48 reprezentantów wymienionych 
organizacyj, opracował szczegółowy 
program demonstracji.

W  Paryżu punkt zborny wyznaczo* 
no pa placu Bastylji.

Dziś komitet organizacyjny ogłosił 
odezwę, (wzywająca lud francuski do 
wzięcia udziału w tej wielkiej manife*
■ V  m ar w  ■■ m —  - - ~

H URA G A N N A D  WYBRZEŻEM.
Gdynia, 1 VII. (PAT) Nad wybrze* 

żem zerwała się wczoraj burza, której 
siła wiatru chwilami dorównywała hu* 
raganowi. Jadący w tym czasie z Kar* 
wi do Pucka lwóz filmowy PAT*a o* 
mai nie padł ofiarą katastrofy, której 
uniknięto jedynie dzięki orjentacji pro 
wadzącego samochód, znanego sports* 
mena polskiego Jerzego JeLińskiego. 
P. Jeliński zatrzymał samochód w od* 
ległości paru metrów od miejsca, gdzie 
runęła nagle powalona wichrem ogrom 
na lipa, tarasując szasę.

stacji na rzecz obrony wolności. Dnia 
14 lipca 1789, głosi odezwa, lud fran* 
cuski zburzył bastylję i wskazał świa* 
tu wolność. 150 lat (wytrwałych wysił* 
ków i  cztery rewolucje pozwoliły mu 
zachować i skonsoliduwać uzyskane - 
zdobycze. Wzywamy was do przejęcia 
tradycji rewolucyjnej, która z 14 lipca 
uczyniła dzień wlspomnień, nadziei i 
wspólnej woli ludu. Dzis zbrojny spL 
sek faszystowski przygotowuje się do 
ujarzmienia republiki i wolności. Prze* 
ciw suwerenności ludu powstała gro* 
zna konspiracja, która pragnie zwalić 
demokrację i  zastąpić prawa wasze 
dyktaturą 200 rodzin uprzywilejowa* 
nych. Rodziny tje wyczekują jedynie 
stosownej chwili, aby nas ujarzmić. 
Wobec tych zakusów wrogów ładu i 
wobec nieuchronnego nu bezpdeczeń* 
stwa wzywamy do zjednoczenia się 
wszystkich tych, którzy pragną wy* 
zwolenia kraju z pod wpływowi potę* 
gi finansowej i tych wszystkich, któ* 
rzy szczerze są przywiązani do zdo3 
byczy przeszłości i pragną zapewnić 
krajowi lepszą przyszłość.

Zarówno zapofwiiedziana manifesta* 
cja, jak i odezwa komitetu organiza* I 
cyjniego jest z niepokojem omawiana 
przez prasę prawicową, która obawia 
się, aby. projektowana demonstracja 
nie przekształciła święta narodowego 
w masowe i jednostronne wystąpienie 
polityczne.

P . G. WODEHOUSE. 54)

Niedyskrecje Archibalda.
(Ciąg dalszy).

— Pragnąłbym tylko widzieć pana kroczącego 
w  tym garniturze po Piątej Avenuc! — unosił się 
właściciel sklepu. — Zachwyci pan wszystkich! 
Lecz tymczasem co pan z nim zrobi? Weźmie go 
pan ze sobą? — Archie wzdrygnął się ze wstrę* 
tem. — Albo mogę go panu przesłać gdziekolwiek 
pan zechce. Mnie to wszystko jedno. Więc jak?

Archie pomyślał przez chwilę. Przyszłość sta* 
tlowczo ukazywała mu się w czarnych barvrach. 
Czuł, iż pod żadnym pozorem, w stanie depresji, 
w jakiej się obecnie znajdował, nie potrafiłby za3 
chować zimnej krwi, mając dłużej przed oczami ów 
ohvdny, przymusowy sprawunek.

Nagle powziął pewną dezyzję.
— Tak, proszę to odesłać powiedział.
— Komu i pod jakim adresem?
— Daniel Brewster. Hotel Cosmopolis — rzekł 

Archie.
Postanowił zrobić prezent swojemu teściowi.

Archile wyszedł na -ulicę i pogrążony w głębo* 
kiem zamyśleniu spacerował wolnym krokiem po 
Dziewiątej Avenue, na której już nie było żadnego 
śladu zamieszania, jakije poprzednio wywołała nie* 
zwykła gonitwa. Na jego umysł i  serce padła ciężka 
chmura goryczy, nie rozjaśniona nawet nikłym pro* 
mykilem nadziei. Czuł się samotny i opuszczony na 
całym świede. Powodowany najlepszemu zamiarami,

doprowadził mimowoli do katastrofy. Dlaczego nie 
zastańoj„iii się przedtem, nim zaczepił ową utrapio* 
ną dziewczynę? Mógł przecież domyśleć się, że 
zrobi z siebie tylko osła! Dlaczego wogóle nie za* 
dowolnił się posiadanemi pieniędzmi, a zaryzyko* 
wał je tak nieopatrznie, idąc z Reggie‘m o ten głupi 
zakład? Z jego winy prawa ręka Biddle‘a, ta nie* 
oceniona prawa ręka, przed kterej mistrzowskiemi 
uderzeniami drużyna przeciwników pierzchała, jak 
gromada spłoszonych wróbli, spoczywała teraz na 
temblaku, bezużyteczna, unieruchomiona na czas 
dłuższy, wskutek czego znikły wszelkie szanse wy* 
grania meczu przez Olbrzymów, oraz ten tysiąc do* 
larów, przeznaczony na prezent imieninowy dla 
Lucyny.

Lucyna! Na samą myśl o niej Archie aż jęknął 
z przejmującego żalu. Oro kochana kobieta wraca 
do niiego dziś wieczorem, serdeczna i uśmiechnięta, 
oczekując odeń jutro przyjemnej niespodzianki. 
Niebo pokryło się demnemi chmurami i słońce prze* 
stało świecić, jakby szanując jego ponury nastrój.
I nagle coś wilgotnego spadło mu na twarz.

Arqhie był tak zaabsorbowany swojem zmar* 
twieniem, iż gdy po pierwszych, niejako próbnych, 
kroplach lunął rzęsisty deszcz, uważał to tylko za 
jedno z licznych nieszczęść, jakie go dotknęły tego 
dnia. Na dobitek wszystkiego przemoknie do nitki 
lub też będzie musiał godzinami wystawać gdzieś j 
w bramach. Wybrał jednak tę ostatnią ewentualność 
i pośpiesznie zaczął szukać schronienia.

Rurza rozszalała się na dobre. Oślepiające bły* 
skawice raz po raz rozdzierały stalową zasłonę 
z chmur, a grzmoty huczały bezustannie. Deszcz lał

strugami, zamieniając jezdnię i chodniki w  szumiące 
strumienie. Archie, stojąc w drzwiach wiodących do 
jakiegoś siklepu, przyglądał się posępnie groźnemu 
żywiołowi.

Wtem olśniła go niespodziewaną myśl.
— Na Jowisza! Jeśli to dłużej potrwa, mecz 

basebalowy dzisiaj się nie odbędzie!
Drżącą ręką wyciągnął zegarek. Wskazówki 

oznaczały trzetią za pięć. Oczami' wyobraźni ujrzał 
rozkoszną wizję zmokłego i zawiedzionego tłumu, 
opuszczającego w popłochu tereny sportowe.

— To jeszcze mało* — zawołał, wznosząc ręce 
ku ołowianym chmurom. — Spuśćcie więcej deszczu! 
Dużo, dużo więcej!

Dochodziła godzina piata po południu, gdy do 
sklepu jubilerskiego na Broadway wpadł młody 
człowiek, który, mmio faktu, że miał rozerwany 
kołnierz u marynarki i cały ociekał wodą, zdawał 
się być w jak najlepszym humorze. Dopiero kiedy 
przemówił, jubiler poznał w  tej ludzkiej gąbce 
swego eleganckiego porannego idijenta.

— Słuchaj, stary przyjacielu — rzekł ów mło* 
dzieniec — czy pamiętasz ten ładny klejnocik, który 
mi pokazywałeś przjed południem?

— Tę bransoletkę, proszę pana?
— Tak, bransoletkę, jak pan to słusznie za* 

j uważa, co chlubnie świadczy o pańskiej pamięci.
Proszę mi ją wręczyć natychmiast, momentalnie, 
w tej sekundzie, odrazu!;

Ale przecież pan chciał, żeby ją przesłać 
jutro wczesnym rankiem do hotelu Cosmopolis?

(C. d n.).



4 ..GAZETA LWOWSKA" Nr. 147 z dnia 2 lipca 1935 r.

Ogłoszenia urzedowe.
L lC T IA C IŁ

V. Km. 2669/33. Strona zobow iązana: 1) |  
Biną Batzes, 2) Stanisław Porawski, 3) Lu* 
dwifea. Maceluchowa, 4) Teofila Schmalzos 
wa, 5) Kazimierz Czaporowski, 6) Mieczy* 
sława Czaporowska, 7) Józefa Porawska. 
Edykt licytacyjny, oraz wezwanie do zgło* 
szenia wierzytelności. Na c io s e k  strony 
egzekwującej: Galicyjskiej Kasy Oszczę*
dnosci we Lwowie odbędzie się w Sądzie 
grodzkim miejskim we Lwowie, przy ul. 
Sądowej 7 dnia 8 sierpnia 1933 o godzinie 
lls tej w sali II. biurze N r. 1 na zasadzie 
postanowieniem z dnia 3i sitrpnia 1934 
lcz. V. Km. 2669/33 zatwierdzonych wa* 
ranków  licytacja realności obj. whl. 907/111 
dz. ks. gr. gm. m. I iwowa. Oznaczenie re* 
alności: Parcela budowlana Lkat. 5818 o 
powierzchni 559 m kw. wraz z wznoszą: 
cym się na niej dw upiętrow ym  budyń: 
kiem czynszowym ze skrzydłem oficyno: 
wem, położona przy ul. Piastów L. kons. 
561 3/4 L. orj. 12. Wartość szacunkowa 
wraz z przynależn. 78.844 zł. 57 gt. Naj* 
niższa oferta 39.422 zł. 29 gr. Do realności 
obj. whl. 907/III. dz. ks. gr. gm. m. Lwowa 
należą następujące przynależności: muszle
wodociągowe, skrzydła okienne i drzwi o* 
we, drzewka, kosze na śmiecie, rnur opo* 
rowy, ogrodzenie, szopa, oszacowane na 
2.890 zł. 55 gr. Poniżej najniższej oferty 
tprzedaz nie nastąpi.
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.

Rewiru V.
Lwów:, dnia 6 kwietnia 1935. 2661K

IX. Km. 1516/34. Obwieszczenie o licy* 
tacji nieruchomości. Komornik Sądu grodz 
kiego miejskiego we Lw.owie, rewiru IX. 
Mieczysław Grossman, mający kancelarię 
we Lwowie, ul. Kochanowskiego 21 na 
podstawie art. 676, 679 kpc. podaje do pu* 
hlieznej Wiadomości, że dnia 22 sierpnia 
1935 o godz. 9 w Sądzie grodz, miejsk. we 
Lwowie, ul. Sądowa 7 ,w sali Oddz. II. 
drzwi N r. 1 odbędzie się sprzedaż w dro* 
dze publicznego przetargu należącej do 
dłużników: 1) Sary Sali 2*ga im G old:
berg, 2) Blanki z Goldbergów Akselrad,
3) Bronisława Goldberga i 4) Antoniny 
Goldberg, nieruchomości obj. whl. 234 śrd. 
ks. gr. gm. Lwowa, przechowanej w Sądzie 
okręgowym we . Lwowie położonej przy 
ul. Halickiej 1. orj. 9 1. kons. 243 śrd.,
składającej się z pb. lk. 322 o pow. 360 m 
kw., na której stoją: 1) budynek czynszo* 
wy 3 piętrowy, 2) budynek 1 piętrowy ofi= 
cynowy i 3) budynek parterow y oficyno* 
wy. Nieruchomość oszacowana została na 
SUmę zł. 184.824 gr. 50, cena zaś Wywoła* 
n ia wynosi zł. 123.216 gr 34 czyli 2/3 czę*
Sc, silmy SzacUfiSsówćj . Przystępujący do 
przetargu obowiązany jest złożyć rę* 
kojm ię w wysokości zł. 18.482 gr. 45. 
Rękojmię należy złożyć w  gotowiźnie albo 
w rakioh papier, wairt. bądź książeczkach 
wkladk. instyt., w których wolno umiest* 
czać fundusze małoletnich. Papiery war* 
tościowe przyjęte będą w wartości trzech 
czwartych części ceny giełdowej. Przy licy* 
tacji będą zachowane ustawowe warunki 
licytacyjne, o ile dodatkowem publicznem 
obwieszczeniem nie będą podane do wia* 
domości warunki odmienne. Prawa osób 
trzecich nie będą przeszkodą do lićytaejl
i przysądzenia wtosnóści na rzecz nabyw* 
cy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te przed 
rozpoczęciem przetargu nie żłożą dowodu, 
że wniosły powództwo o zwolnienie nie* 
ruchomości, lub jej części od egzekucji i
ii uzyskały postanowienie właściwego są* 
du, nakazujące Zawieszenie egzekucji W 
ciągu ostatnich dwóch tygodni przed licy* 
tacją w olno oglądać nieruchomość w dni 
powszednie od godziny 8*mej dó 18<teJ, 
akta zaś postępowania egzekucyjnego mo« 
żna przeglądać w Sądzie grodzkim miej* 
skim we Lwowie, ul. Sądowa 7 Oddz. II.

Komornik Sądu Grodzkiego Muejskiego.
Rewiru IX.

Lwów, dnia 13 czerwca 1935. 2665K
V

IV. Km. 855/34 (IV. Km. 2893/33). Cze* 
sław W achal komornik Sądu grodzkiego 
w Przemyślu rewiru IV. przy ul. H . Kołłą* 
tają 1, 2 urzędujący zawiadamia, że na 
wniosek wierzyciela egzekwującego Men* 
dla Leiba Bauera zara. w Przemyślu ul. 3 
M aja 14 odbędzie się dnia 5 sierpnia 1935
0 godz. 10*łej w  Sądzie grodzkim  w Prze* 
myślu w biurze nr- 14a II. p. na zasadzie 
rów n ocześn ie  zatw ierdzonych  warunków  
licytacja połow y realności obj. whl. 4019 
ks. gr. gm. Przemyśl Stanowiącej w łasność  
po 1/4 części d łu żn ik ó w  Romana Jarema
1 Katarzyny Jarema z n a jd u ją c e j  się w dziel 
nicy Zasanie przy ul. El. Dirużbackiej 1. 10 
tj. przy ul. nowozabudowuj.ącej się mewy* 
brukowanej, nieurządzonej, położonej na 
uboczu od głównej arte,rji miasta ul. 3 Ma* 
ja. W  skład tej realności wchodzi pgrt.
Ikat. 1713/17 mająca kształt czworoboku o 
pow. za bud. 740 m kw. po 5 zł. za 1 m 
kw., razem 3700 zł., z czego połowa 1850 
zł. N a parceli powyższej stoi budynek je* 
dnopiętrowy murowany budowany w r.
1931 niewykończony nrepodlegający usta* 
wie o ochronie lokatorów  wolny od poda* 
tków od pow. zahud. 169 m kw. o prze* 
strzeni zabudowania 1639 m sześć, po 17 
zł. za 1 m sześć, razem 27.863 zł., z czego 
połow a 13.931 zł. 50 gr. Budynek ten jest 
zbudowany z cegły palonej w całości pod* 
piwniczony wysokiemi suterenami, z da* 
chem czterospadowym konstr. drewnianej 
kryty blachą żelazną po cynkowaną mieści 
w  suterenach sień komunikacyjną oraz 3 
mieszkania o  1 pokoju z kuchnią i 2 mie* 
szkania jednoizbowe, w parterze i na pię*

trze po 1 mieszkaniu o 2 pokojach z ku* 
chnią. W yposażenie budynku skromne, 
stropy nad suterenami1 i nad parterem że* 
laznu betonowe, stropy piętra drewniane 
sufitowe. Ściany i sufity gładko wyprą* 
wionę. Schody z sieni parteru na piętro i 
z piętra na strych prowadzące jedmobiego* 
we dębowe podbite blachą falistą o porę* 
czach żelaznych. Schody wejściowe do sie* 
ni suteren betonowe. Piece pokojowe i ku* 
chenne kaflowe. Okna suteren podwójne 
czteroskrzydłowe, drzwi dwuskrzydłowe 
płycimowe, drzwi ustępów jednoskrzydło* 
we. Drzwi i' okna pomalowane fa rb ą . po* 
kiostową na biało. W pokojach parteru i 
piętra posadzka dębowa klepkowa w 
kuchniach i izbach suteren dębowa mięk* 
ka. We wszystkich ubikacjach instalacja do 
światła elektrycznego kryta w rurkach 
Bergmana pod tynkiem. Wysokość kondy* 
gnacji w świetle suteren 2.40 m. parteru 
i piętra 3 m. Budynek kanalizacji nie po* 
siada, ścieki ustępów odprowadzone do 2 
dołów kloacznych betonowych nieposiada* 
jących połączenia z kanalizacją uliczną. 
Do realności powyższej należą komórki 
drewniane o  przestrzeni zabud. 100 m 
sześć, po 2 zł. za 1 m sześć, razem 200 zł., 
z czego połowa 100 zl„ studnia kopana Ty* 
czałtem 80 zł. z czego połowa 40 zł. Ra* 
cem 15.921 zł. 50 gr. Najniższa oferta wy* 
nosi kwotę 7960 zł. 50 gr., poniżej której 
sprzedaż nie nastąpi. 2655K
Komornik Sądu Grodztciego Rewiru IV.

III. Km. 4/34. Obwieszczenie o licytacji 
nieruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
w Stryju, rew. III. ul. Kolejowa N r. 32 na 
podstawie art. 676 i 679 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 23 wrze* 
śnia 1935 o godz. 9 rano w Sądzie grodzi 
kim w Stryju sala Nr. 21 I. ptro odbędzie 
się sprzedaż w drodze publicznego prze* 
targu, należącej do dłużnika Leiby Sobla 
właściciela realności w Stryju, ul. Maga* 
zyraowa nieruchomości objętej wyk. hip. 
1. 1681 ks. gr. gm. kat. Stryj, prowadzonej 
przy Sądzie okręgowym w Stryju, Składa* 
jąoej się z parc. buidowl. lk. 1658 oraz 
:parc. gr. lk. 2346/2 i 2335/1 o łącznej po* 
wierzchni 28 ar. 92 m kw. częściowo za* 
budow ana, z frontu parterowy budynek 
drewniany mieszczący hotel, w podwórzu 
budynek mieszkalny, szopa, stajnia muro* 
wana i inne budynki gospodarcze. Nieru* 
chomiość oszacowana została na ^ 3 9 7  zl. 
80 gr., cena zaś wywołania wynosi 18.931 
zł. 86 gr. Przystępujący do przetargu obo* 
wiązany jest złożyć rękojmię w wysokości 
2.389 zł. 78 gr. Rękojmię należy złożyć w 
gotowiźnie albo w takich pap. wart. bądź 
książeczkach wkładkowych instytucyj, w 
których wolno umieszczać fundusze mało* 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości trzech czwartych części ceny
g ie łd o w e j .  P r z y  l ic y ta c j i  b ę d ą  r a c h o w a n e
ustatfówe warunki licytacyjne, o ile do* 
datkowem publicznem obwieszczeniem nie 
będą podane do wiadomości warunki od* 
nm en n e . Prawa osób trzecich nie będą prze 
szkodą do licytacji i przysądzenia własno* 
śd  na rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem przetargu 
nie złożą dowodu, że wniosły powództwo 
o zwolnienie nieruchomości lub jej części 
od egzekucji i że uzyskały postanowienie 
właśaiwego sądu, nakazujące zawieszenie 
egzekucji. W  dągu ostatnich dwóch tygo* 
dni przed licytacją wolno oglądać nieru* 
chiomość w dni powszednie od godziny 
8»ej do 18*cj, akta zaś postępowania egze* 
kucyjnego można przeglądać w sądzie 
grodzkim w Stryju, 3 Maja Nr. XI. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru III. 
Stryj, dnia 1 czerwca 1935. 2657K

XI. Km. 666/35. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego' miejskiego we Lwo* 
wie Rew XI. obwieszcza, że w dniu 5 lipca 
1935 o godz. I6*tej odbędzie się egzeku* 
cyjna sprzedaż przez licytację publiczną 
ruchomości, należących do dłużnika w je* 
go mieszkaniu lokalu we Lwowie przy ul.
3 Maja 9 gmach PKO., składających się z 
obrazów olejnych, oszacowanych na łączną 
sumę ponad 500 zł., które można oglądać 
w miejscu sprzedaży w dniu licytacji w 
czasie wyżej oznaczonym.
Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.

Rewiru XI.
Lwów, dnia 18 azerwca 1935. 2673K

V. Km. 687/35. Obwieszczenie o licyta* 
cji nieruchomości. W sprawie egzekucyjnej 
wierzycielki Miejskiej Komunalnej Kasy 
Oszczędności we Lwowie, przeciw Chaji 
Simon i Wolfowi Astmanowi we Lwowie, 
zam. przy ul. Szkarpowej 3, pto. 47.629 zt.
30 gr. zpn. odbędzie się dnia 21 sierpnia 
1935 o godzinie ll*tej w Sądzie grodzkim 
miejskim we Lwowie, przy ul. Sądowej 7, 
w  sali Nr. II., w biurze 1, licytacja realno* 
ści obj whl. 439/111. dz. ks. gr. gm. m. 
Lwowa, składającej się z parceli budowla* 
nej Lkat. 2845 i parceli gruntowej Lkat. 
5658 o łącznej powierzchni 530.21 m kw. 
wraz z wznoszącym się na niej budynkiem 
mieszkalnym, murowanym Lpiętrowym, po 
łożonej przy ul. Szkarpowej 5. L. konskr. 
551 i 552 3/4, opisanej w załączniku do 
protokołu opisu i oszacowania z dnia 13 
sierpnia 1934, lcz. V. Km. 4163/33, dłużni* 
ków Chaji Simon i Wolfa Astmana po po* 
łloiwie własnej. W artość szacunkowa po* 
wyższej realności oznaczoną została wedle 
następującego zestawienia: 1) W artość ob> 
szaru gruntu 6.615 zł., 2) W artość budyń* 
ku 43.805 zł., 3) W artość ogrodzenia i 
schodów 2.745 zł. 55 gr., 4) W artość przy* 
należności 1.009 zł. Łączna zatem suma o* 
szacowania powyższej realności wraz z 
przy.na 1 cżnościami wynosi kwotę 54*174 zł.
55 gr. Cena wywołania wynosi zatem kwo*

tę 40.630 zł. 92 gr. Przystępujący do- prze* 
targu obowiązany jest złożyć rękoj* 
mię w wysokości 5.417 zł. 46 gr. 
Rękojmię należy złożyć w gotowi* 
wiżnie albo w takich pap. wartościowych 
bądź książeczkach wkładkowych instytucji, 
w których wolno umieszczać fundusze mało 
letnich. Papiery wartościowe przyjęte będą 
w wartości 3/4 części ceny giełdowej. Przy 
licytacji będą zachowane ustawowe wa* 
ranki licytacyjne, o ile dodatkowem publi* 
cznem obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne. Prawa 
osób trzecich nie będą przeszkodą do li* 
cytacji i przysądzenia własności na rzecz 
nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby te 
przed rozpoczęciem przetargu nie złożą 
dowodu, że wniosły powództwo o zwoi* 
nienie nieruchomości lub jej części od egze 
kucji i żc uzyskały postanowienie właśd* 
wego sądu nakazujące zawieszenie egzeku* 
cji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho* 
mość w dni powszednie od godz 8<mej do 
1'8*tej, akta zaś postępowania egzekucyj* 
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
miejskim we Lwowie, przy ul. Sądowej 7, 
w sekretarjacie Oddziału II. Zarazem wzy* 
wa się organa władzy publicznej i insrytu* 
cje publiczne, powołane dó’ zgłaszania na* 
leżności z tytułu podatków i innych danin 
publicznych, a Dy naj później w terminie li* 
cytacji zgłosiły zestawienie podatków i in* 
nych danin publicznych, należnych po 
dzień licytacji, pod lygorem utraty mogą* 
cego im służyć z usitawy pierwszeństwa za* 
spokojenia.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru V.

Lwów, dnia 2 maja 1935. 2662K

III. Km. 1223/35. Obwieszczenie o licy* 
taaji. ruchomości. Komornik Sądu grodz* 
kiego w Stanisławowie rewiru III. Marceli 
Szamiodki, mający kancelarję w Stanisławo* 
wie, ul. Pieraokiego N r. 53 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiado* 
mości, że dnia 11 lipca 1935 o godz. 9 30 
w Stanisławowie, ul. Kazimierzowska Nr. 
7/IIŁ odbędzie się licytacja ruchomości, 
należących do Samuela Schmida, składają* 
cych się z maszyny do pisania „Under* 
wood“ , 2 szaf dębowych, biurka jasno fo r' 
wirowanego, kredensu dębowego dużego, 
kredensu mniejszego i toalety jasno poli* 
turowanej, oszacowanych na łączną sumę 
zł. 650. Ruchomości można oglądać w  dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczb* 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru 111. 
Stanisławów, 23 czerwicą 1935. 2678K

II. Km. 4031/33. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego Rew. II. urzędujący 
w Złoczowie przy ul. Zaimkowej 1. 1 na 
zasadzie art. 604 kpc. obwieszicza, że w 
dniu 8 lipca 1935 o godz. 110 przed poł. 
odbędzie się licytacja publiczna z rucho* 
mości znajdujących się w  sklepie Leona 
Kleida w Złoczowie, a to z urządzenia 
sklepowego 1 obuwia, oszacowanych na 
czną kwotę 755 zł., które można oglądać 
w miejscu sprzedaży w czasie wyżej ozna* 
ozony m. 1 łj

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 
Złoczów, 27 czerwca 1935. 2679K

Km. 1183/35. Komornik Sądu grodzkie* 
go w Ustrzykach Dolnych na zasadzie art. 
547 K. H. obwieszcza, że ,w dniu 10 lipca 
1935 o godz. 10*tej w Ustrzykach Dolnych 
i w dniu 11 lipca 1935 r. o godz. llrte i w 
Smiołniku przystąpi do  sprzedaży 4540 
szltulk łóż bukowych (kolb) I. klasy i 2396 
sztuk łóż bukowych (kolb) II. klasy w 
sprawie Domu Handlowego A. W ulffson, 
w .Sosnowcu przeciw Firmie Handel i Prze 
rnysł Drzewiny „Janor" Sp. z o@r. odp. w 
Warszawie, ul. 6 sierpnia 18. 2670K

Km. 457/35. Obwieszczenie o- licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Rymanowie Józef Bojarski, mający kance* 
larję w Rymanowie, przy ul. Sanockiej na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do publi* 
aznej wiadomości, że dnia 9 lipca 1935 o 
godz. 8 w Rymanowie, Rynek, odbędzie 
się l*sza licytacja ruchomości, należących 
do Hermana Szpondra kupca w Rymano* 
wie, składających się z towarów galante* 
ryjmoskosmetyoznych, oszacowanych na łą* 
czną sumę zł- 3928 gr. 45. Ruchomości mo* 
żna oglądać w dniu licytacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Rymanów, 27 czerwca 1935. 2671.K

IV. Km. 75/35. Olbwieszazenie o licyta* 
cji ruchomości. Komornik Sądu grodzkie* 
go miejskiego we Lwowie, rewiru IV. ma* 
jący kancelarję we Lwowie, ul. Janowska 
18 na podstawie art. 602 kpc. podaje do* 
publicznej wiadomości, że dnia 5 lipca 
1935 o godz. 12 we Lwowie, ul. św. A nny 
N r. 7 odbędzie się licytacja rachomości, 
należących d o , dłużnika, składających się 
z imebli, oszacowany oh na łąozną sumę zł. 
904. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i- czasie wyżej oznaczo* 
nym.

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru IV.

Lwów, dnia 24 czerwca 1935. 2679K

II. Km. 1177/35. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego w Czortkowie rewi* 
ru  II. Bronisław Prokosz, zamieszkały w 
Czortkowie na zasadzie art. 602 kpc. ogła* 
sza, że w dniu 18 lipca 1935 r. o godzinie 
17i*ej w Budzanowie odbędzie się publi* 
czna licytacja ruchomości, a mianowicie: 
110 par obuwia, 30 kigr. skóry, 3 szafy dę* 
bowe, 1 maszyna do szycia i 2 futra mę>

skie, należących do Fellnera Schneiera n a  
zaspokojenie wierzytelności Samuela Rubi* 
na w Budzanowie, oszacowanych na łą* 
czną sumę 1070 zł., które można oglądać 
w dniu licytacji w miejscu sprzedaży w 
czasie wyżej oznaczonym.
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II.

Czortków, 22 czerwca 1935 . 2672K

I. Kn,. 1805/34. Obwieszczenie. Komor* 
nik Sądu grodzkiego w Kołomyji rewiru I. 
urzędujący w Kołomyji przy ul. Kraszew* 
skiego pod N r. 14 w sprawie egzekucyjnej 
Banku Gospodarstwa Krajowego Oddz. we 
Lwowie przez adwokata Dra. T. Dwern.. 
ckiego we Lwowie przeciw dłużnikom 1) 
Chaimowi Feigenbaumowi, 2) Samuelowi 
Seinwlowi 2 im. Zygmuntowi Feigenbau* 
mowi i 3) Mendlowi Feigenbaumowi w 
Kołomyji ul. Górna, uzupełniając obwiesz* 
czenie z dnia 21 czerwca 1935. I. Km, 
1805/34 o licytacji nieruchomości obj. whl. 
651 ks. gr. dla I. dzielnicy miasta Kolo* 
myji prowadzonej przy Sądzie okręgowym 
w Kołomyji, na dzień 30 lipca 1935 o go* 
dżinie 9.30 wyznaczonej w Kołomyji, po* 
daje do publicznej wiadomości, że po wyż* 
sza nieruchomość stanowi własność: 1)
Chaima Feigenbauma, 2) Samuela Seinwla 
2 im. Zygmunta Feigenbauma i 3) Mendla 
Feigenbauma w Kołomyji ul. Górna. 

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I. 
Kołomyja, 28 czerwca 1935 267GK

Km. 613/35 Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego w 
Sołotwinie Franciszek Drechsler, zamiesz* 
kały w Sołotwinie na podstawie art. 602 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 9 lipca 1935 r. o godzinie 7 rano w 
Dzwiniaczu odbędzie się pierwsza licytacja 
ruchomości należących do Masy spadko* 
wej po błp. Eisigu Chaimie Grifflu, skła* 
dających się z następujących przedmio* 
tów : 5 świdrów kopalnianych, 10 par no* 
życ kopsślimaka, trzech bakowców, trzech 
przyrządów do łyżkowania, 13 huczków,
8 ru r rozmaitej wielkości, dwóch butów 
kop, 9 ro lek  kop rozmaitej wielkości, 14 
sztangli, 5 werbli, 3 flaszencugów, 2 świ* 
drów z. nożycami i sztangą, kawałka łyżki, 
chom ontu, odcisku od łyżki, werbla, ko» 
ronki od sztang, cugsztangi, kawałka ze* 
laza*rury, winkeleisy, tarczy do pasa, kup* 
lungu, 2 kluozy od świdra, ogrzewacza, 3 
weksli kop., 3 lagrów, lagra nowego, łań* 
cucha, ściskacza do pasów, 94 czopów z 
mufkami, zegara gazomierza, 127 kawałków 
żelaza, boracza do wiercenia rur, oliwiar* 
ki, 4 kawałków pakunku asbestowego, 2 
kolanek, zasuwacza od  łyżek, 3 kolanek 
rur, tesztika z wekslem, 4 flans, około 80 m  
liny stalowej wiertniczej, 2 ciężarów, 5 be* 
czek blaszanych, kowadła starego, 2 tra* 
iwers żelaznych, 2 kawałków blachy, tarczy 
większej, h o p s ta n g  . m ie c h a  k o w a ls k ie g o  
bormaszyny, kotła panowegi— mai'1.i 3 teb  
nau N r. 1661 (34756) 10 atm. ciśn ieniar
idwóch maszyn skuplowanych bębnem li* 
nowym zmontowane w stanie zmiszczo* 
myim, oszacowanych na łąozną sumę 4.867 
zł. 60 gr. Ruchomości te można oglądać w 
dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej o* 
znaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego. 
Sołotwina, 25 czerwca 1935. 2675K

AMORTYZACJE.
IV. Go 86/35. Wezwanie. Sąd grodzki 

w Dolinie na wniosek Józefa Leiby Spre* 
gla z D oliny jako remitenta, zarządza po* 
stępowanie celem umorzenia niże; wymie
nionych weksli1 własnych, które miały za* 
ginąć w Dolinie dnia 19 marca 1935 i wzy
wa posiadaczy tych weksli, aby je w prze* 
ciągiu dni 60, licząc od dnia dzisiejszego- 
tj. od  dnia 28 sierpnia 1935 przy zgłoszę* 
niu się okazali tut. Sądowi. Odnośne we* 
ksle płatne w Dolinie, bez oznaczenia tei* 
minu płatności były wystawione, a to : 1}' 
jeden przez H udlę Fireundlich w Dolinie 
na kwotę 200 zł., 2) trzy przez Jakóba i 
Judytę Beispielów z D oliny na kwoty 300' 
zł., 20 zł. i 100 zł., 3) jeden przez Samuela 
Beispiela z D oliny na kwotę 250 zł , 4)
dwa przez M arkusa i Ghaję Littmanów z 
D oliny na kwoty 200 zł. i 100 zł., 5) dwa 
przez Mio.zesa i Nechumy Gellerów z D c  
liny na kwoty 300 zł. i 200 zł„ 6) jeden 
przez Eljasza i Małkę Teichmanów z Do* 
Lny na kwotę 200 zła 7) dwa przez Eisiga 
Scherera z D oliny na kwoty 200 zł. i 200 
zł., 8) jeden przez Franciszka i Marję Bo* 
lechowskich z D oliny na kwotę 90 zł. 9) 
jeden przez Jana Meniowa z D oliny na 
kwotę 100 zł., 10) jeden przez Stanisława 
i Karolinę Hołowczalków z D oliny na 
kwotę 50 zł., 11) jeden przez Michała Iwa* 
szkę z Dtoliny na kwotę 30 zł.

Dnia 28 czerwca 1935. 2666
" ' V l

UZNANIE ZA ZMARŁEGO.
T. 4/35. Stefan W a s y ły n iu k ,  syn Miko* 

łaja, urodzony 27 stycmnia 1895 w Jasieno* 
wie polnym powiat H orodenka, żołnierz 
byłej armji austrjadkiej zaginął na wojnie 
światowej. Należy udzielić wiadomości o 
zaginionym Sądowi.

Sąd Okręgowy.
Kołomyja, 9 kwietnia 1935. 2668

ROZMAITE.
Frez. 818/35. Ogłoszenie. Dochodzenia 

celem odnowienia zaginionych ksiąg grun* 
towych gminy Dylągowa rozpoczną się na 
miejscu dnia 15 lipca 1935 r. Wzywa się- 
zainteresowanych w zbadaniu stosunków 
posiadania, by zgłosili się i wykazali swe 
prawa.

Sąd Grodzki.
W  Dynowie, dnia 27 czerwca 1935 r. 2672

f t id ik t o f  n acze ln y  1 w yd aw ca: A lek sa n d e r  W a te ń d d . R ed aktor o d p o w ie d z ia ln y  E . K o z ło w sk i. Z  d ru k am i „S łow a Polskiego*' L w ów , td. Z lm orow icza  15.


